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W o j n a
Z wielką uwagą śledzi świat podióże dyploma- ! 

tów i władców państw centralnych. I tak nr/cd nieda­
wnym czasem był we Wiedniu i berłmo Enverpisza 
prezydent ministrów turecsich. T ę  samą drogę odbył 
później Radosławów kierownik 'ządu bułgarskiego; 
po nim przybył do U'iednia i Beuina książę Borys, 
następca tronu bułgarskiego. Obecnie jesteśmy świad­
kami podróży pary cesarskiej z Wiednia do Muna- 
chuim w Bawaryi i Shjjgardu w Wirtembergii w towa­
rzystwie ministra spraw zagranicznych. Również h m - 
denburg i Ludendorf, jako naczelnicy sztabu general­
nego w Niemczech byli we Witdńiu. Do Wiednia 
przyjechał również król saski, jeżeli jeszcze do tego 
uwzględnimy polecenia modłów błagalnych o honoro­
wy pokój, to łatwo z tego wysnuć wniosek, że coś 
koło pokoju zamyślamy robić. Daj B o ż e . żeby tylko 
wrogowie chcieli uznać to, że po tylu zwycięstwach 
o nic innego się nie ubiegamy, tylko o pokój honorowy.

Wielkie i podniosłe wrażenie wywołała świeżo 
ogłoszona szeroko obmyślana amnestya dla przestęp­
ców politycznych - jaku akt łaski cesarskiej; w skutek 
tego aktu wszyscy uwięzieni za zdradę stanu, za 
obrazę majestatu i członków domu cesarskiego, za 
nieposłuszeństwo wobec władz i t. d. odzyskują wol­
ność bez względu na to, czy wyrok już zapadł, czy 
jeszcze nie. —

W parlamencie budżet został rządowi nowemu 
uchwalony.. — Za budżetem głosowali również Polacy.

O ile izba posłów jest żywa i namiętności polityczne 
prowadzą czasem  do zajść burzliwych — to izba 
panów, sKtaaająca się z członków pełnoletnich domu 
panującego, arcybiskupów, różnych ekscelencyi i hof- 
ratow jest wzorem powagi i taktu. Obecne jednak 
obrady poruszyły i to ciało parlamentarne; kwesty a 
polska i zachowanie się Polaków w tej wojnie było 
przedmiotem ataków niemieckich. Odpierali zaś te 
ataki arcybiskup Teodorowicz, Bi liński, Diler, i t d.

Z tych debat pokazuje się, że Excelencve wie­
deńskie nie znają zupełnie ani dążności naszego na­
rodu, ani naszych stosunków.

W polityce światowej są tvlko te zmiany, że 
Grecya, z chwilą tą, gdy Venizelos objął kierunek 
polityki, zerwała stosunki z Bułgaryą, Austo-Węgrami, 
Niemcami i Turcyą. —

W Chinach upadła rzeczpospolita a powróciło 
cesarstwo — czy to na długo, to niewiadomo - 
wobec ciągłych przewrotów w tym państwie.

S p r a w y  P o l s k i e .

Dyskusye w izbie panów odsłoniły szeroko pla- 
j  ny, jakie sobie rząd zakreślił, tw orząc przy pom ocy  
J oddanych sobie ludzi Komisyę tym czasow ą a następnie 
| leg.ony. Tych planów rząd nie podał do wiadomości 

społeczeństw a i dlatego w obec ich nieznajomości 
Polacy SDokojem swoim i rozwagą wielkie plany
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państw centralnych, szczególnie co do Królestwa 
unicestwili. Mowa exc. Plenara była źywem odbiciem 
żalu z zawiedzionych nadziei. Państwa centralne spo­
dziewały się, że Polacy w Królestwie na widok wojsk 
ausiryackich i pruskich zrobią powstanie przeciw Mo 
syi i w ten sposóo ułatwią odniesienie zwycięstwa. 
Do tego celu miały służyć najpierw strzelcy — a po 
tern legiony — z biurami werbunkowemi. — PoJWta- 
nie zawiodło — jak również i armia ochotnicza — 
i stąu żałość i łzy kroKoayle- Dlaczego się tak stało 
a nie inaczej wyjaśnił w dwugodzinnej mowie arcybi 
skup Teodoro wicz i inni.

W Królestwie Polskiem po rozwiązaniu uniwer­
sytetu i politechniki miodzież zamiejscowa musi w inysl 
rozkazu gubernatorstwa Warszawskiego opuścić stolicę 
kraju i udać się do miejsc rodzim \ ch.

Spra wa Litwy, jej doli i niedoli, staje nam coraz 
droższą i bliższą- Udział w niesieniu pomocy wymie­
rającej ludności jest naszym obowiązkiem. Gazeta nasza 
chętnie pośredniczy w zbieraniu składek na Litwę. — 

W Poznaóskiem rząd pruski niemczy w datszym 
ciągu nazwy polskie

Jakaś armia polska bliżej nieokreślona tworzy 
się w Rosyi, we Francyi i w Stanach Zjednoczonych

Fronty bojowe.
Wypadki ostatnich kilku dni zdaja się poiwie- J 

Tdzać zapatrywanie tycn, którzy przypuszczali, że . 
k o a l ic ja  nie zadowoli się atakami wiosennymi, ale \ 
spróbuje jeszcze raz podjąć ogólną efenzywę n *  
wszystkich frontach. Hasło do niej ma dać rozpo- 1 
częcie ofenzywy ze strony Rosyan. J a k  z komuni-- : 
katów wynika, ofenzy^a ta już się rozpoczęła. Ro* 
syauie do przeprowadzenia uderzenia wybrali na 
razie dwa punktv na których sytuacya s traregieznft 
dla nich j.rzedst uyia si j  względnie korzystnie. L i ­
nia bojowa między koleją Lwów — Brody a Brze- 
żanami tworzy silne wygięcie ku wschodowi. F la n ­
kowana ona jest linią rosyjska między Zabłotcami 
a górhyin Styrem, gdzie Rosyanie wciskają się 
bardziej na zachód oraz na południe linią biegnącą 
od Brzeżan przez Halicz ku Stanisławowi. Podobne 
wygięcie tylko mniejsze ma drugi punki, gdzie roz­
poczęły się ataki rosyjskie, mianowicie łuk frontu 
na północny zachód od Ł u ck a  między Hulewiczami 
a  Gołobami. Zarazem odcinek ten stanowi w razie 
przełamania go poważne zagrożenie Kowla, główne­
go punktu węzłowego wołyńskich kolei. .

Rosyanie widocznie pod wpływem systemów 
stosowanych przez koalieyę na zachodzie, próbują 
na wschodnim froncie znosie wypukłość linii bojo­
wej przez ataki skrzydłowe. Koniuehy, o których 
wspomina ostatni komunikat, leżą na północ od 
Brzeżan i atak w tej okolicy je s t  wymierzony na

południowe skrzydło ittku wygiętego ku Tarnopo­
lowi-

Zaznaczyć trzeba, że poprzednie ostatnie uailo- 
; w:ania Rosyau przełamania frontu na linii Kowel 
| —  Stanisławów ł i j ły  też podejmowane mniej w i^ e i .

z tymi sam/fly celami, z jednej strony, aby p*y- 
j skać wygięGie^frontu w kierunku Lwowa oraz 
ł nować Ko wał.

Spodziewać się trzeba także że Pa  
rozpocznie się niebawem nowa czynność b « | ^ a .  
Armia Sarailła  uzyskała teraz bezpieczne poł® sienie 
z koalicyą prżez Tesulię, tak iż dowóz {tłjgnlków 
i materyału wojennego będzie mógł znaczthe szy­
bciej następować. Zerwanie stosunków dyplomaty­
cznych Grecyi z A ustro-W ęgram i zabiezpieczy Sara 
lhowi nowych sojuszników i wzmocnienie swych 
sil, a o ileby i przeciwko armii Mackensena wojska 
rumuńskie rozpoczęły akcyę, generał fian  uski bę­
dzie z pewqoAe>ą usiłował podjąć dywersyę od po­
łudnia.

Na włoskim  froncie po odparciu nieprzyjaciół 
i zdobyciu na nich z powrotem góry Ortigara, gdzie 
się odznaczył pułk tarnuwski położenie nie uległo 
zmianie.

Usunięcie niewygodnego wygięcia frontu usiłu­
ją  przeprowadzić Anglicy na zachodzie. Ostatnie ich 
ataki podjęte na północ od Arras miały na celu 
wgniecenie linii niemieckich koło Lens, które stano­
wi eenfrum przemysłu węglowego francuskiego. —

Anglicy uderzyli w trzech kolumnach. Półno­
cna atakowała między Hulluch a Loos, środkowa 
po obu stronach rzeki gouchez prosto na Lens, zaś 
południowa miedzy Fresnoy a Gavrelle. W a ka 
trwała blisko 3 dni i prócz małych lokalnych zys­
ków nieprej n.osia Anglikom żadnych korzyści. 
Udało się ifti obsadzić p erwszą linię niemiecką na 
przestrzeni 1000 m między Oppy a Gavrelle. 
Wszystkie kopalnie w tej okolicy zostaiy doszczętnie 
zniszczone. Pociski porozbijały maszyny i szyby 
tak, iż przęttiysł '' ęglowy francuski ponosi szkody 
idące miljony. Samo Lens jes t  dzisiaj tylko kupą 
gruzów. Podobnie zniknęły z powierzchni ziem' 
ODpy i Gavrelle.

P iusa k o a l ic ji  zapowiada podjęć'e nowych ope­
r a c j i  wojennych na troncie mało - - azj atyckim. 
Armia, która ma uderzyć na Palestynę, zosiała 
wzmocniona posiłkami włoskimi, a komunikaty nie­
przyjacielskie donoszą o wzmożonej czynności wy­
wiadowczej na tej części terenu operacj’jnego.

Anglicy zdołali dotrzeć na zachód od Gazy i tu 
ich Turcy w strzym aj.  Wybudowali oni nową linię 
kolejową z Port Said aż po Gazę i w ten sposób 
zabezpieczyli sobie dowóz żywności i amunieyi. — 
Mówią także, że równocześnie z akeyą angielską w 
Palestynie k o a l ic ja  próbować będzie lądowania na
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wybrzeżu Anatolii. Zamiar ten podnoszony był już 
kilkakrotnie, nigdy jednak a ie  został przeprowadzony, 
po*a kilŁoma naałemi lokainemi przedsięwzięciami, 
łatwo przez Turków odpartemi.

W  Mezopotamii Anglicy osiągnęli może n a j­
większe sukeesy. Zająwszy Bagdad zdobyli linię ko­
lejową B a g d a d —Samara. Pozycyę swą ubozpieczyli 
w ten sposób, że prawe skrzydło oparli o rzekę 
Djalę, zaś lewe o tiufrat. Wprawdzie współdziałanie 
z lułami rosyjskimi ciągle jeszcze przedstawia wielkie 
trudności, ale bądi co bądź na razie przynajmniej 
Turcy " nie ny)gą zmusić Anglików do odwrotu z 
t e j^  frontu. A  to im wystarcza, gdy* pos a danie 
Bftgdaiu wzmacnia znaczne idb wpływy na wschodzie.

Pokrzywa, jako roślina przędzalna 
i odżywcza.

(Ciąg dalszy.)

Podczas wyrabiania tkanin z. przędzy pokrzywy 
pozostają różne odpadki, z których fabryki wyrabiają 
płpier i papę.

Liczne doświadczenia nad pokrzywą wypadły 
nadspodziewanie, że roślina ta może przynieść iu -

Igiiacy Moczydłowski.

Gronków jedna z najstarszych osad 
n j  "podhalu.

Ciąg dalszy,
X .

Andrzej Czarnecki następca Mniszka.
Po Mniszku dzierżawcą Gronkowa był Andrzej 

Czarnecki, burgrabia Krakowski, o którym mamy kró­
tką wzmiankę w hlstracyi z r 1836, a mianowicie, 
mieszczanie nowotarscy żalili się przed lustratorem 
„iż są przez tego bardzo ficiśnieni i że sprawę z nim 
mają w toku

Z powyższej wzmianki widzimy, iż i na Czarne­
ckiego wnieśli Nowotarżanie skargę, która jak i po­
przednie nie odniosła skutku.

Bliższych wiadomości o rządach tego dzierża­
wcy niema w aktach Archiwum miejskiego Nowego 
Targu.

XI 
Jan Bębnowski następca Czarneckiego.

Po Czarneckim objął Gronków Jan Bębnowski 
s kretarz królewski. Przeciw temu objęciu wniósł

dziom jeszcze inne korzyści. Składniki pokrzywy na­
leżą bowiem do tego rodzaju ciał, które przez czło­
wieka są bardzo skwapliwie poszukiwane. I tak ow o­
ce pokrzywy zawierają wiele fosforanu potasowego 
i dlatego stanowią znakomity środek nawozowy.

A nasiona zawierają tyle surowego tłuszczu, że 
z 500 g można osiągnąć 124 g. oliwy.

W skład komórki każaej prawie rośliny, a więc 
i pokrzywy wchodzą t. zw. ciałka zieleni lub chlorofilo­
we. Działając na nie spirytusem, możemy rozpuścić, 

zielony barwik i wtedy pozostają bezbarwne kulki 
Stąd proste, że te są nasiąsin.ęte zielonym barw, 
nikiem, zwanym w nauce chlorofilem. Jest on 
bardzo cnętnie poszukiwany przez fabryki likierów, 
konserw, cukierków i t. p. które go używają do bar­
wienia tych wyrobów. Do otrzymywania chlorofilu- 
nadają się liście pokrzywy, które i tak musi się od­
dzielić od łodyg, z których potem wyrabia się przę­
dzę. Za 100 kg. liści płacą fabryki barwików 2<t do 
2o K.

Liście pokrzywy zawierają także wiele mączki 
i ♦ikru. Mączkę tę można przy pomocy odpowie­
dnich chemicznych procesów przemienić w cukier, 
Cukier zaś pod wpływem drożdży ulega rozkładowi, 
zwanemu fennentacyą, a główrym produktem fermen- 
tacyi jest alkohol czyli spirytus. Spirytusu tego używa 
Się do wyrabiania napojów alkoholowych, naukowych

■  JJgjH Ł ______________ -■»  .

imieniem Nowego Targu Jan lsfcrzycki w r. 1041 
protest na zamku Królewskim. Protest ten nie odniósł 
pożądanego skutku.

X II
Przerwa we wnoszeniu skarg przez 

Nowotarżan.
Po Bębnowskim nastał spokój, do czego przy­

czyniły się wojny Szweckie oraz i ta okoliczność, ze 
w czasie pożaru w r. loOl archiwum miejskie Nowe­
go Targu zgorzało.

Przekonywujemy się, że Nowotarżanie począ­
wszy od Sienieńskiego wnosili na każdego dzierża­
wcę Gronkowa skargi * -powodu zagrabiania gruntów 
miejskich i osadzania na tychże Gronkowa. Uderz* 
jąceoi jest, że mimo złożenia przez Nowotarżan przy- 
sięgf ii mimo dekretu królewskiego z r. 159G przyzna­
jącego im GronKów, nie mogli te, wsi odebrać. Ale 
też r  drugiej strony twierdzenia Nowotarżan były 
zbyt okólnikowe, gdyż oprócz złożonej przez nich 
przysięgi na poparcie swych twierdzeń żadnych innych 
dowodów me mieli. Roztrzygającemi zaś faktami były 
te czy przywilej na założenie Nowego Targu Kazi 
miesza Wielkiego był w całej pełni przeprowadzony, 
względnie czy Dytrych do osadzenia Nowego Targu 
użył 4 łanów z obszaru Starego Cła, czy też z grun-
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preparatów, jakoteż znajduje obszerne zastosowauie 
w przemyśle chemicznym i w medycynie

Procesy życiowe w pokrzywie, tak jak i u in­
nych roślinacn powodują, że ich skład chemiczny jest 
innym rano aniżPli pod wieczór. I tak okazało się że 
najwięcej mączki zawierają pok'r;ywy pod wieczór 
Wynika stąd bardzo ważna robota dla gospodarstwa 
domowego. Zbieranie pokrzyw jako paszy dla bydła 
powinno się odbywać wieczorem a każdym razie dc 
piaro po południu. Tosamo odnosi się do zbioru po­
krzyw służących dp celów chemii przemysłowej

Z mączki, znaj^ijącej się ,w liściach pokrzywy, 
sp o iz ą d Jł  prot. Grate środek odżywczy dla ludzi 
.zwany keksem. Tak samo można jej używać jako 
paszy dla bydła.

Nie tylko liście pokrzywy przedstawiają tyle ko­
rzyści. Również części kory usunięte z włókien za­
wierają s ładniki wielce użyteczne, a przedewszystkiem
cukier,i mączKę.• - H .

Jak wiadomo, celem oddalenia włókien od ^ory 
moczy się wysuszone łodygi w zimnej woazie. przez 
co rdzeń i włókna silniej pęcznieją niż kora i wsku­
tek tego można je łatwością rozdzielić. Jeżeli zas ta­
kie moczenie potrwa ó do H  godzin, to bliżko poło­
wa cukru i mączki przejdzie do wody i przez to 
wytworzy się bardzo pożywny napój, który bydło 
chętnie pije.

■> i
tów  dawnego miasta, czy Sienienski i jego następcy 
osadzali Gronków kosziem gruntów nowotarskich. Te 
fakta były dokładnie i óbszernie rostrząsane dopiero 
w procesie wytoczonym w końcu w X-VI1I przez No­
wy Targ fiscusowfr.o oddanie Gionkowa. Nowotarża­
nie me omijali żadnej sposobności, abv dopominać 
sie o, odebranie Gronkows,.

X I I I
Supplikacya Nowego Targu w r. 1608 do 

Księcia Biskupa Krakowskiego
W r. tGOS w czasie wizytacyi dekanatu nowotar­

skiego przez ks. Jana Januszowskiego archidiakona 
nowosądeckiego deputacya Nowego Targu złożyła 
do aktów wizytacyi następującą relacyą.

..Krom tych czynszów i ról kościeluycH*i tych 
długów wyżej mtanowanych, mieliśmy obietnicę od 
króla J. Mości na poratowanie tegoż kościoła do ‘20 
lat dwie wioski: Dembno i Ostrowsko, ale nam
w nich pi zeszkadzano, nie chcąc,’ aby nas d o jś t  mia 
ty, ale przy tych wydarto nam nasz grunT ' 1 własny 
i wieś Grodków na nim osadzili, o cośmy czynili 
prawem mjprzód z nieboszczykiem Panem W ojew o­
dą Podolskim z Sienna1) i na on czas starostą Czor­
sztyńskim, który nain ten grunt odjął, za co są litterae

*) tj. z Janem z Sienna Sienieńskiem.

Podczas międlenia pokrzywy odpadają cząstki 
kory i rdzenia, które są bardzo pożywne. Wysus/tOne 
i zrnełte na mąkę stanowią bardzo dob-ą paszę dla 
bydła. Okazało się, że przy wyłącznem odżywianiu 
bydła tego rodzaju paszą otrzymywano bardzo dobre 
mleko i masło. Pasza ta co do wartości odżywczej 
stoi tylko nieco niżej od koniczyny.

Widać z tego, że z czasem pokrzywa mbże 
stać się rośliną zasługują^ na uprawę na wielką 
skalę Ten skromny chwast, używany co najwy^lej 
przez nasze gospodynie jako pasza dla bydła, c^eifa 
może jeszcze świetna przyszłość, tern bardzie? że gtą- 
ranna uprawa i uważne obserwacye pozwoliły już 
dojść do pewnycn gatunków więcej dla człowieka 
przydatnych też pod względem hodowlanym, jak 
i co oo osięgarjycn z nich Korzyści.

Przypatrzmy się teraz bliżej uprawie poKrzyw y. 
W naszych stosunkach klim atycznych udaje aię ona 
zupełnie dobrze, a tylko zbiór może napotkać na pe­
wne trudności,

Pok-zywę można rozm nażać  w trojaki sposób: 
z łodyg podziemnych, sadzonek, lub siać wprost do 
gruntu. Ten ostatni sposoD okazał się najmniej prakty­
cznym, ponieważ rośl-nki tą drogą otrzymane qaęsto 
git.ą  a w zrost ich jest słaos-zy. Wysiewać pokrzywę 
można na wiosnę lub w lecia, rozsadę jak i łodygi  
podziemne Sadzi się w jes ;eni lub na wiosnę. Nasie-

executoriales a teraz z Imci Panem Miłosławem8) W ol­
skim, marszałkiem nauworpym w komisyi stoimy, k tó­
ra dotąd niedoszła Nimby jednak ta komisya z Pa 
nem Marszałkiem doszła, Król Imość interim kazał
nam sposóo żalu naleść «‘o poratowania kościoła na­
szego. Otóż my zatem nie oglądając się na żadne 
inne wioski, bo Jr» takowe rzec/y, wnet skoro się co 
otworzy, możniejszy pochwyci — Kiedyby nas ta 
wioseczka nasza 'Gronków na naszym gruncie włas­
nym osadzona doszła, komentowalibyśmy się z łaski 
J. Królewskiej Mości i mielibyśmy wolę, da Pan Bóg 
na kościół jej i na potrzeby je Ao obrocie.

1 prosimy Mości naszego M. Rana, tacz nam
W. Mość w tym pomódz u Imci Biskupa na­

szego M. Pana, który tei sprawy naszej z Imci P a­
nem Marszałkiem nadwornym dosyć świadom być ra­
czy, abv nam 1. Mć z Miłościwej łaski swej u króla 
Imci w tej mierze pomógł, aby nas ta własność na 
sza doszła.

,)  mylnie Nowotarżanie podak imię .Miłosław" 
zaijłiast .Mikołaj."

jCiąg dalszy nasiąpi.)
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- n.e pokrzywy wysie.va się pouiieszaa* z piaskiem lub 
czysie.

Najoardziej Korzystnym okazał się sposób sadze' 
•nia pokrzywy z ł&dyg podziemnych Jeżeli bowiem 
•wykopiemy pokrzj wę wraz z korzeniami, 10 przedsta­
wi się nam bujnie rozkrzewiony korzeń z licznymi 
ooeznymi pędami, podziemnymi, któia służą do odbi­
jania nowych roślinek. Tych to łodyg podziemnych 
Używa się do rozmnażania Kopie się je na wiosnę 
i tnie na kitka lub kilkanaście części, do czego przy 

Ł. masowym wyrcb.e sadzonek można użyć z korzyścią 
zwyczajnej sieczkarni do robienia sieczki. Z takich sa­
dzonek wyrastają następnie bardzo silne rośliny, co 
świadczy o wybitnej zdolności odradzania się u po­
krzywy. Wśród tych samych w^rpnków hoaowane 

.pokrzywy z siewu i pociętych j^dyg podziemnych 
OKazały znaczne coćnice. Te oslatn.e mianowicie oka­
zały się wytrzymąjsze i dały lepszy plon.

Rola przeznaczona pod uprawę pokrzyw musi 
być dobrze znawożona i zorana głęboko. Kawałki po 
dziemnych łodyg sadzi się przy uprawie na wieiką 
skalę przy pomocy pługa jeden  z robotników idzie 

». za pługiem i w odpowiednich odstępach kadzie sa­
dzonki w brózdzie, które się następnie znowu przy- 
sypuje. Na małej przestrzeni sadzi się pokrzywę przy 
pomocy motyki.

Na wiosnę sadzi się płycej, w jesieni głębiej 
dla ochrony przed mrozem. Dobre jest sadzonki zi­
mowe przyKryć liśćmi lub chró^tem dla ochrony 
przed mrozem. Młode roślinki należy plewić z chwa

j  A1
stów, a gdy już podrosną, nie wym agają więcej dal­
szej opieki.

(Dekończenie nastąpi)

j i  ■ b c  a  ■ n ajm  m m ■ ■  a  ■ ■ ■  ■  ■  ■ n a  e  n a  ■ b u . a  m a  a  ■ ■ a  a
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Zc szpitala.

Pierwsze wrażenia.
Wrażenia jakie odczułem po prz kroczeniu progu 

dla mnie wyznaczonej sali w jednym szpitalu na Wę- 
.gwecli b>ły. w pierwszej chwili bardzo przykre. 3ylo 
^uż wieczór. Pokój słabo oświecony i w półmroku, 
jaki tu panował, widać Dyło kilku nieruchomo leżących 
chorych , widowisko to wcale mię nie zachęcało do 
przebywauią w szpitalu. Do tego pokoi i sam w so ­
bie już był straszny: bardzo grube staroświeckie 
mury, olbrzymie okna z drobnerni szybami, sklepie­
nie podobne do sklepienia piwnicy — jednem  s ło ­
wem, wszystko to wcale nie zachęcało do pobytu 
tutaj.

Te wstrętne uczucia jednak trwały bardzo krót­
ko. Zmęczony i osłabiony febre, ja k a  mi już od pe­
wnego czasu dokuczała, uczułem naraz przjjemnośó

ciepłego pokoju i w tern mię ogarnęło silne pragnie­
nie wypoczynku. Czułem s.ę w, jednej chwili bardzo, 
bardzo zmęczonym a myśl, że nędę mógł teraz wy­
począć w łóżku, w ciepłym pokoju, napełniała mię 
uczuciem niewymownego szczęścia.

Iśa polu świstał i żałośnie lamęeił jesienny 
wiater, w pokoju zaś wesoło igrał płomień w jpiecu. 
W  ten igrający ogień zapatrzony nakryłem się na 
łóżku piawie po uszy i myślałem : Boże mój, jako  
tu dobrze, jak o  też tu dobrze.

Na cliwilę przeszła mię myśl, co to będzie ze 
mną, czy też będę długo chorował i czy będę kiedy 
zdrowy jeszcze ? Ale jakoś niedługo to trwałag B óg  
dobry — myślałem -f1' niech będzie jego wola, co 
się mam troszczyć, kiedy tu tak dobrze!

Nr. polu zaś jęczał i płukał jesienny wiater.
Następnego dnia spałam i spałem jeszcze przez 

j  kilka dni. Pamiętam tylke mglisto, ze mię budzono, 
by pić mleko, puczem znów zasypiałem Pierwsze 

1 wyraźne wspomnienie z tych dni, to o izyta księdza 
szpitalnego. Jednego razu przebudziłem się i z o b a ­
czyłem księdza rozmawiającego niedaleko mojego 
łóżka zd siostrą W pokoju jak o ś  było jasno i* blask 
ełouka padał na rozmawiających Obraz ten tia.dzo 
żywo pozostał w ruojbj pamięci Później ksiądz, przy­
szedł ao mojego łóżka. W  rozmowie z nim .dowie­
działem się, że podobnie ja k  ja ,  on też Podhalanin 
fz Białego Dunaj a) i odtąd staliśmy się lolizkiemi 
sobie, rozmawiając i marząc o tej naszej cudownej
podtatrzańskiej ojczyźnie.

* *

Je sz cz e  podczas gorączkowania, w półśnie, s ł y ­
szałem od czasu do czasu jakiś  głos,* rzewnie coś 
opowiadający. Lecz z początku z tego jakoś nic p o­
ją ć  niernogłem Później dopiero, kiedy sie trochę 
opamiętałem, mogłe u ju ż  z.vró,.u;1 uwago n a o p o w ia ­
d an ie ;  toczyło j , ę  ono' kolo kłucia 1 izb ic  nia świń 
i wyrabieniu pojem ncz\< li c/ąstek, j a k :  szynki, sło- 

; niny, kiszki kiełbas ’*£  u. Opowiadał to jeden feld- 
j  webel i opowiadał z ta k ic n i  szczegółami, ze ja ,  co 
| oprócz mleka nic mtąd zjadać nie mogłem naraz 

dostałem silnego apatytu wyob1 m ając ' sobie ciepłe 
kiszki z kapu-iti, syynki / chrzanem mózgi i pie- 

. c eń smażę o r według przepisu pana feldwebła.
To opowiadanie powtarzało się codziennie.
Wtórował pann feldweblowi drugi chory, w cy­

wilu stolarz i soeyabsta zawzięty. Je g o  tematem 
były znów rozmaite przysmaki, jakie  kiedy jadał. 
Kochy ryżowe, ciastka. grysiKi, pirogi co j a  wiem, 
co tam jeszcze. W iem  tylko .tyle , że od tych opowia­
dań dostałem okropnego apetytu i prosiłem nawet 
p. doktora, bv mi zapisał coś do jedzenia, (dotąd do­
stawałem tylko nleko) czego mi p. doktor odmówił, 
opowiadania okuło przygotowywania świńskich 
: mlecznych jadeł zaś nieprzestawały. A h była też 
to dla mnie męcarnia do niewy trzymania I
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O stolarzu wspomniałem ze był nieubłagalnym | 
socyalistą. W  prawdzie tak było. P a ła ł nienawiścią 
do wszystkiego, co było poza sferą utworów socya- 
listycznej partyi. Niewymownie nienawidział księ 
dzów, panów, modlących się wieśniaków, jednem 
słow*m wszystko, co było nie według jego miary.
0  sobie mówił, że jeżeliby wszyscy tacy byli ja k  on, 
b y łb y  święty pokój na świecie.

Tym  czasem wymagał od sanitaryusza, 60  ro- 
cznęjJ? starca, niemożliwe rzeczy, a gdy mu ten cze ­
go wypełnić nie mógł, ła ja ł  go wściekle raz go n a ­
wet pięścią w twarz uderzył.

Przytem opowiadał historyjki o rozmaitych 
sprawach jak ie  kiedy komu wyrządził, do kogo czuł 
gniew.

Kiedy go nareszcie oddalono z naozego pokoju, 
stary sanitary usz, złożył ręce, westchnął głęboko
1 m ó w 'l :

— E j  panowie, t o . . .  to nie był dobry czło­
wiek /

\  . Góral z pod Babiej góry

■ _ ■ ■ ■
M H i i B a b f l B f l H i a a a B e h i B f e i e a i  l a B a i H B i r i i a B i H a K

Odpowiedź Redakcyi. Ks. Oczkowski w Rabie 
wyżoej. Cena cieląt za u i s i n jest od wagi i jakości' 
ciele/la, którą oznacza kc misya klasyfikacyjna. W d a­
nym wypadku musiała k unisya oznaczy" jakość jako 
gorszą i wskutek tego wypłacono stosownie do prze­
pisów p.i 1 fk. 60 h. za kilo żywej wagi bez względu 
na wysokość wagi danego cielęcia.

Do kółka rolniczego w N. Targu. Ludność użala 
się, że w składnicy kół*a rolniczego nie można ode- 
cnie dostać ani gwoździ, ani podków i innych rnate- 
ryałów żelaza. W innych sklepach wyioby z żelaza 
mają znów różne ceny na te same przedmioty.

W ypłaty za krowy i świnie, zakupione na spę­
dach będą odtąd uskuteczniać kasy Reiffeissena,

Należytości za m etale zarekwirowane już blizko 
rok temu — nie zostały Jaszcze wyp>acone. Również 
ludność się skarży, że za zboże, rekwirowane w jes ie­
ni nie otrzymała pieniądze.

Jędrzą| M *tyga z Białego Dunajca donosi, że 
ubezpieczył syna na wojnie będącego na sześć tysię­
cy koron; po stwierdzeniu jego bohaterskiej śmier­
ci —  i po wypłaceniu ret —  pełną sumę ubezpie­
czenia —  t, j.  sześć tysięcy koron, otrzymał przez 
Urząd podatkowy w N. Targu.

Prymicye w Grywałdzie. Świeżo wyświęcony na 
księdza Jankowski z Grywałdu odbył pierwszą uroczy­
stą mszę świętą w piątek dnia 29 lipca w Grywał­
dzie. Świeżo wyświęcony ks. Jankowski ukończył gim- 
razyum w Nowjm Targu, a teologię w Tarnowie.

Wieści z Orawy. 13 czerwca pioiun uderzyję. 
w dom mieszkalny w Piekielniku^od tego ognia w y -, ,  
paliło się sześciu gazdów. Szkoda^yńosi koło 60 ty­
sięcy koron. ‘ ^ -

Z ewidencyi katastru  p o d a tk ó w  w Nowym Tar-** 
gu podają do wiadomości, że wuijjjegiącu lipcu urzę.-* 
dnicy ewidencyi będą robić pomiary w Greniu, Gi-on®,. 
kowie, BuKowinie, Zubsuchem, Kościeliska h i Rpro . 
ninie. . •

Nieszczęśliwy wypanek Do szala ła  powszechnego 
w Nowym Targu przywieziono ohtjgdaj ze Spytkowic 
dwóch braci Rapaczów poniżej lat dwadzieścia l icza - j  
cych, którzy doznali ciężkich okaleo-ień na ciele wski^-^ 
tek  wybuchu naboju dynamitowego.przyczyną nieszcąą-- 
śeia byle nieostrożne obchodzenie się z nabojom oraz 
nieświadomość z cztru mąją do czynienia. : ..

Plaga szoferów . Łakomy szczury nietyłkg 
rzucają się na skromu? zapasy żyng^pści, ale i na nie 
bosczyków, W ubiegłym tygodniu jarłoczne stworżenia 
napadły nocą trupa młodej .dziewczyny, • zmar­
łej przy ulicy Krasińskiego i wyżarły część twarzy 
koło oczu i warg oraz palec.— ^

Samobójstwo. W Zakopanem popełnił sarnobój-. 
stwo Józef Płaza, bardzo uczciwy ^.szanowany go-po.T,« 
darz przez poderżnięcie się kosą, łjjiwodęm było pra.- 
wdopndubnie zdenerwowanie ws?,uttek ponownego po­
wołania do wojska.

Pożar lasów. W ostatnim numerze donieśliśmy
0 pożarze lasów należących do i,owego Targu; pożar 
ten szerzy się dalej i pozornie ugaszony wybucha 
ciągle na nowo. Pak się wskutek posuchy i podłoża, 
torfiastego tak las r«ft Czerwonem, jak i las na Brze­
gach. I wojsko i jeńcy pracują nad zatamowaniem' 
ognia niestety wskutek wiatru i spieku słońca ratufiek* 
jest bardzo utrudniony. Jedynie deszcz ulewny mógl-

i by pomódz. Lasu na Czerwonem spaliło się już kilka­
dziesiąt morgów.

Ogień idzie pod ziemią suchymi torfami. W pią­
tek 29 b. m. w obu lasach położenie było groźne 
tym bardziej, że ogień zagrażał składom drzewa zrą­
banego na zimę. -v

Ważne dia uczniów, którzy otrzymali z jednego 
lub kilku przedmiotów stopień niedostateczny. Mini­
sterstwo Wyznań i Oświaty pozwoliło w zakładach, 
gdzie nauka nie raogm się odbywać zwykłym trybem, 
uczniom, którzy nie otrzymali stopaia pierwszego 
z jednego lub kilku przedmiotów, za zgodą Dyrekęyi
1 profesorów zdawać z tych przedmiotów egzamin po 
wakaeyach. Do takich zakładów należy i gimnazjum 
w Nowym Ta.gu. Rodzice taKich uczniów wmni się 
w tych sprawach porozumieć z DyMkcyą gimi azyum, 
która urzęduje od i i  — 12 rano z wyjątkiem nie­
dzieli i święta w sali sokoła I. piętro.

Na spraw ienie grobowca dla ś- p. ks. Bułata, 
złożyli w dalszym ciągu. Ksiądz Jan Tobolak 10 K.

.G AZETA 'PODHALAŃSKA- — Nr. 21
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Z a  t e n  d z u ł  r e d a k c y a  n l iu b t a r z a  o d p o w lb d z ła ln o ś ie ł .

» . u b r a ń  przechodzonych oraz 
? ‘dkład maszyn do szycia ma

l ( '■ .K
Józef Papier w Now ym  Targu ul. Sobieskiego,

* '  f to z S ie ffa jg e  S azelę podhalańską 1

O r  T A D E U S Z  G A B R Y S Z E W IK I
R a d e c  c e s a r s k i  

LEKARZ KLIMATYCZNY I GMINNY 

W ZAKOPANEM

‘ O R D Y N U J E  --------

OD GODZINY 3-ciej D O  4 - tej PO POŁUDNIU 

NAD KSIĘGARNIĄ W-go P. ZWOLIŃSKIEGO

H

•i D/
S w ó j :  do S W 6 0 O j S k ł a d n i c a  w sita!

i{^:|ńłka Rolniczego w  Cz. Dunajcu
je s t g ł ó f r  iK ii^ ź -c tó d łe m  zakupna towarów spożywczych dla gminy i okolicy 
reguluje żSpcdjie&a lichwie towarowej. Prócz tego ma na składzie w ó d k i

l?*t> n i a k i i r u m y  w zamkniętych naczyniach. = = = = =

u

r

Zw iązek ekonomiczny Kolek rolniczych
Lwowie:

StowarzyszeiPejzaiejestrowaiie z ograniczona poreką. 

v-\ < p b e c n i e  :

K R i * # ,  Rynek 22. I. p.

d o sta rcza  hurtow nie:
I. Nasiona, nawozy sztuczne maszyny rolnicze ; 

II. Wegiel, koks, wapno, cement materydy 
budowlane;

III A rty ■■uły spożywcze i -lomoweg) nt;. tku wszel­
kie iowary ga lan tery jn e ;

IV. Naft*} i stnarw

■ ? " — 9 K V W ' - M -  r 1 -
S w ó j  c i  * t ! P O W I A T O W A  w i o i  a i t a

8 K Ł A 0 N I G I H  S K L E P  K O tE H  B B L H iG Z Y C H  1  N O W Y M  T A R G U
filia na ul. Ludźmierskiej W RYNKU OBOK RADY POWIATOWEJ 2 filia na ul. Waksmundzkiej

źródłem zakupna towsrćw ^pożywczycL ala miasta 11—26
?• okolicy, reguluje ceny l zapobiega lichwie towarowej.

Na składzie nasiona warzyw, kwiatów firm krajowych i zagranicznych,
 ----------  buraków Idea i mamut. : ----------

Z a p a s y  o g r a n ł c a s o n e .
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W  sprawie egzekucyjnej Ignacego Pajerskiegc 
i spóln. przeciw Katarzynie K ruuaowicz i p̂oTn. 
o zniesienie współwłasności realności Iwh. 3323 ks- 
gr. gin. Nowy Targ dla niewiadomych z miejsca 
pobytu zobowiązanych Józefa, Antoniego i J a n a  Zy­
chów oraz B arbary  Jaskierskie j mianuje się kurato­
rem adw. Dra W asiewicza w Nowym Targu.

Tenże kurator zastępywać będzie wyżej wy­
mienionych niewiadomych z miejca pobytu w rze­
czonej sprawie na koszt i niebezpieczeństwo dopóki 
oni w sądzie się nie zgłoszą lub pełnomocnika nie 
zamianują.

C. k. Sąd p rwiatowy Oddział IV .

Nowy Targ  dnia 19. czerwca 1917.

Tow arzystw o Z a l i c z k o w e
w KRO ŚCIEN KU  nad Dunajcem

Z a s tę p s tw o  Banku K ra jo w e g o
płaci od wszystkich wkładek oszczędno­
ści od dnia 1 lipca  1917 37* od sta.

R a d a  n a c l s r o r o z a

Walne 'Zgromadzenie
p o w ia to w eg o  Z w ią zk u  K ó łek  roln. o d b ę ­
dzie  się w p o n iedzia łek  16 lip - a  fe. r . 
o godz. 11 rano w sali M a g is tra tu  (I p ię tro )  

z po  r Zf  dki e  m :

1) Sprawozdanie Zaraąuc z działalności
2) Potrzeby i zadani* finansowe, handlowe 

i organizacyjne Kółek roln. i sklepów na 
czas najbliższy, ref. J . T. Dziedzica.

3) Wybór użłcnków Zarcądu i Komisyi rewi­
zyjnej.

4) Wnioski i interpelacjo

W zgromadzeniu m ają prawo uczestni­
czyć delegaci wszystkich Kółek roln. w po- 

, wiecie za okazaniem legitymacyi i członko- 
| wie Zarządu pow iatow ego. 

j O liczny udział $e względu na ważność*
sp rap  :a t

. * *

Zarząd puwlatowy
*■ -  U fvv

w iceprezes wekretarz

Dr Zygm. Wasiewicz Ja n  T Dziedzic

SPÓŁKfł HflfIDLOWR W ZHKOPfiNEM
Stow . x c re je s tr . z o g r .  p oręką,

T E LE FO N  Nr. 3 T E LE FO N  Nr. 3.

SKLEP CENTRALNY W DOMU „BAZAR P O L S K IV  W -  KR&POWKl 

TRZY FIL IF : ULICA K O Ś C IELISK A , CH RAM CÓW KI 1 K R U PÓ W K I

ELEKTRYCZNA PALARNIA KAWY. FA BRYKA  WO D Y  S 0 9 0 W C J

P O L E C A .

towary kolonialne, cukry i delikatesy — stare wina kuracyjne, wodLi i kouiaki — konserwy 
i wszelkie artykuły spożywcze na wyoieozki — galante-ye, rzeźby, mydlą i perfumy. Największy 
skład przyborów i ubrań do turystyki, ceny podług katalogów wiedeńskich. Kosze i pi zy bory 

do podróży — Wi e l k i  wybór  szkła,  p o r c e l a n y  i n s. e źyń*  k u o h en n y oh. .

= = = = =  H U R T O W N E  S K Ł A D Y  W I N .

G Ł Ó W N A  R E P R E Z E N T A C Y A  B R O W A R U  W  O K O CIM IE I T E N C Z Y N K D  ■
- 52 n

Redaktor odpowiedzialny; Alfred Kador Drnkar-?* ! Berka w Tlowym Targu.


